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W iadomości Krajowe.
. O statnia data gazet sankt-petersburskich jest 

dnia 8 listopada. '
Dzisia z  okoliczności im ienin Jego Gesarskiey 

W ysokości W ielkiego Xiążęcia Jegomości, Micia- 
ła, uroczyste Te Deurrt śpiewane było we wszy
stkich kościołach tuteyszey stolicy. (Cotis. Im . .

Przez N a  у w y ż s z e  Dyplom ata, d. 9 piz- 
dziernika w N ow ym  M irgorodzie  datowane, n  ay- 
ł a s k a w i e y  m ianowani są kawaleram i ś. A m y  
iszey klassy, H rabia Gurjew  jenerał major , xa- 
czelnik m iasta Odessy, i  Jenerał major Z andr.

Przez N a  у w y ż s z y  Ukaz d. 24 paździer
nika do kantoru dw oru w ydany w Каски , znaj
dujący się na Dworze Jegp CesArskieY Mości w  
obowiązku leib-medyka, leib chirurga, rzeczy wiity 
radca s tan u ,Щ ДІ, n a y ł a s k a w i e y  mianowany 
leib medykiem, ze starszeństw em  W tym stopniu 
od dnia i 5 m arca 1819 roku.

Przez N a y  w y ż s z e  Ukazy Jego Cesar- 
skiey Mości do Rządzącego Senatu wydane:

D . 9 października . Radcy kollegialni: znay- 
chijacy się w kotłegium państw a spraw  zagranicz
nych wydziału azyatyckiego do tłum aczenia z ję
zyka ormiańskiego Jan Ł a za rew , e ta tu  moskiew- 
зѴ-ѵ!?л. M ichał Kelembet\ kollegium pań-
s t J . t  sc r .w  z a g t ; r : г.:;уоГ Ѵ ^- v ; • ‘
lmlńskiey radca poselstwa Sergiusz Turgicnieu ł 
tey że missyi pierwszy sekretarz poselstwa Apoli
nary Bułieniew]\ n a y ł a s k a w i e y  m ianowani 
radcam i stanu. .

D nia  16 październ ika . Na podanie Jenerał 
Gubernatora Noworcssyyskiego, Jenerał A djutanta 
Hrabiego Worońcow a, n a y ł a s k a w i e y  m ianow a
ni: radcy kollegialnńmarszałek guhernialny ekatery- 
nosławski Alexiejeą> ; inspektor kw aran tanny  w 
Kerczu  radca kollegialny jfon D en , radcam i stanu.

Prezydentem  sądu kryminalnego w Perm ie , 
m ianowany radca tego są d u , radca kollegialny 
Dewellje.

O trzym ali z N a y m i ł o ś c i w s z e g o  prze
znaczenia pensye dożywotnie: radca ty tu la rn y  De- 
stechin, za 5o la t służby po 5oo r., re jestra to r kol- 
legialny Grjaznowf za 36 la t służby po 90 r . na 
rok.

Rządzącem u Senatowi Sprawujący m iniste- 
ryum  spraw wew nętrznych , P. R zeczyw isty R a d - 
ca T a jn y  Ł anskoy , w raporcie doniosły iż sztabs- 
lekarz~Jan Raszew ski, k tóry  służył pod zawiado- 
wstwem morskiem w randze assesora kollegialne- 
go, uwolniony był ztam tąd dnia 2 stycznia 1818 r., 
i przy uwolnieniu zupełnem ze służby, przez Im ien 

in y  Jego Cesarskiey Mości Ukaz , dany Rządzą
cemu Senatowi dnia i 5 maja tegoż roku, podnie
siony, na osnowie ukazu z dnia 18 lutego 1762 
roku, do rangi radcy  dworu. Po tym  dnia 27 lu te 
go tegoż roku przeznaczony został na mieysce 
wakujące medyka powiatowego do miasta K aługi.

Zarządzający w tedy Ministeryu,m spraw  w e
w nętrznych P. Rzeczywisty Radca T ayny H rabia 
Koczubey, opięjrając się na Ukazie z dnia 6 sierpnia 
1807 roku i razem wnosząc, iż Haszewskiego , za 
Wey ścieni znowu do służby, należałoby powrócić 
do dawney rangi assesora kołlegialnego; lecz że on 
ód czasu podniesienia go do rangi assesora k o le 
gialnego, zostaje w  rzeczyw istey służbie \Vięcey

tfad ustanowione la t  pięć, przeto podawał, zasta
wić go w randze Radcy D w oru ze starszeństw em , 
cd dnia wysługi w  tey randze ustanowionego te r 
minu. K tóreto  zdanie przedstaw iał H rabia Koczu- 
bey do K om itetu P P . M inistrów na rozwiązanie.

K om itet, po wysłuchaniu zapiski w tey  м е - 
cży* postanowił: przedstaw ienie to u tw ierdzić , i 
wyjednać na nie N a y  W y ż s z e  zezwolenie. Na 
posiedzeniu zaś dnia 18 przeszłego Września obja
wiono K om itetow i, że Cesarz Jegomość na to 
zezwala.

Te mi dniami, z powszechnym żalem zeszła
z tego św iata, w wieyslcim swym d o m u , m iędzy 
Strelną  i  Peterhofem , Xiężna B arbara A lexandrc- 
w na Szachowska, z domu Zagrjażska . T a  czcigo
dna Dama, łączyła w  sobie, ukształcony z przyje
mnością umysł, czynną miłość dobra z naypiękniey- 
szemi przym ioty serca; miała rzetelne i wysokie 
poważenie, nie tylko u licznego rodzeństwa; ale i 
u wszystkich, lepszego stanu osób tu teyszey sto* ’ 
Псу. (Я. / .)

K urs sankt-petersburskf d. 2 listopada: d uka t * 
holleai. nowy l i r .  4o kop.. Zm iana z ł:  tir 2 r. 8 8 ł 
kop. Zm iana srebra 2 r. p $  kop,

: ,,v- f-r»-ptaia-dh l-
Ш Jj a lygŁiacyatiii * — — юо — j
Ж ols brzęcząca m onetą — — \  procentów
7  takąż — — — 83i  {

K urs sankt-petersburski dnia 6 listopada: du- 
ki liollenderski nowy n  r. 4o kop. Zm iana zło 
ta r . 88 kop. Zm iana srebra 2 r. 74 kop.

Nieustający do chód Kommissyi um orzenia 
Ćtli;.50.W: 6Ц assygnacyami .— —* 100 I

brzęczącą m onetą — 99І /‘procentów
takaż 85 JI

K r ó l e s t w o  P o t s k i e .
W arszawa dnia  22 listopada.

W  Postanowieniu JO. X ięcia Nam iestnika 
K rajew skiego w ydanem  d. 4 b. m , ogłoszono, iż 
ws$r : -ie jarm arki, przypadające w niedzielę i św ię
ta  uroczyste, memogą się zaczynać jak o godzi
nie 12 w południe. T arg i na sprzedaż i kupno 
żyw ności, w dni niedzielne i świąteczne trw ać  
dlużcy nie mają, jak do godziny gtey rano. (K. W .)

F  r A n c Y A.
P aryż dnia  8 listopada.

(z Gazety W arszawę Псу.)
Іл  i у z Sar i a pod d. 5 :t z.m. donoszą: „ W ó y sk o  

k fo i' wskie miało dziś weyśó do Barcellony ; lecz z 
p* t niejakich rozruchów w tw ierdzy , W ypadało 
ro z p ^ rą ć  nowe układy, przez co zajęcie tw ierdzy  
w strzym a się kilku dniami. W arunki kapitu-' 
lacyi nie są jeszcze wiadome, lecz zdaje się, że są 
takie, jakie osada W Kadyscie przyjąć musiała.*6

Inne listy  w yrażają, iż kapitulacya Barcello• 
n y  już jest podpisaną, i woysko nasze zaymie d. 4 
b. m. Montjoud, a nazajutrz tw ierdzę i miasto Bar- 
cellonę. Tw ierdze Tarragóna  i Hostalrich póydą 
zapewne za tym  przykładem .

Miasto P a ryż  kazało odmalować i 5 obrazów, 
m ających zdobić salę, gdzie będzie św ietna uczta 
dla Xiąźęcia A n g o u l e m e  ssa pow rotem  jego. Obra-



gy te  tóają bydź za 6 tygodnijskończone, i w ysu- 
wiać będą zdobycie !Trocadero, poddanie się Ko
ronny, przejście rzeki Bidassoa, przybycie Kró
la Ferdynanda do portu Santa-Maria, wjazd je
go do Madrytu i t* d.

Czytamy w jednym z dzienników tu te j
szych, iź P. Lajayette ma się udać do Ameryki 
północnej.

Słychać, iź Ѵісе-Hrabia Marcellus uda się do 
Wiednia, gdzie sprawować będzie interessa dwo
ru naszego.

Nie wiadomo jeszcze, przez które miasto Xią- 
ge Angouleme wracać będzie z Hiszpanii. Mó
wią, iż nie życzy sobie, aby czyniono nadzw yczaj
ne przysposobienia na przyjęcie jego.

W  sądzie przysięgłych w Douai zasiada tak 
że jenerał porucznik Fcindamme. Chciał si^  W/T ! 
mówić, twierdząc, iż może bydź powołanym do 
czynnej służby; lecz sąd tego nie przyjął.

Mer w pewnem mieście departamentu 
Stommę postradał urząd za niedbałość, gdy przez 5 
miesiące panowała ospa naturalna, na którą 15 osób 
umarło, a o tem wyzszey władzy me doniosł.

Zebrana składka w departamencie Meurthe na 
posąg Stanisławowi Leszczyńskiemu, wynosi do
tąd  3o,6go franków.

Przybył tu  Hrabia Harrowby, ęrezes rady 
Króla angielskiego. Powrócił tu  Xiążę Talleyrand. 
Niektórzy mniemają, iź Xiąze ten nie odpowie na 
czynione mu zarzuty przez jenerała Saoary, byłego 
m inistra policji za rządów Napoleona; lecz w tym 
razie nieprzyjaciele jego mogliby żądać oddalenia 
bo z izby Parów.

Słychać, iź Hrabia Guilleminot powróci z 
Xięciem Angouleme do F rancji, a wielka główna 
kw atera pozostanie do dalszego rozkazu w Burgos, 
i  jenerał Molitor obejmie naczelne dowództwo 
Wojska naszego w Hiszpanii.

Biskup w Agon wydał list pasterski, z powo
du szczęśliwie ukończonej w ojny w Hiszpanii. 
Oświadcza w nim, iż zdobycie Kadyxu jest try 
umfem religii nad rozwiozłością zdań.

Dnia Ю. W edług doniesień z Madrytu pod 
d. 4 b. m. Xiąźe Angouleme miał tego dnia' o ga
dzinie iszey po południu wyjechać z t&meofcnti 
Stolicy napowrót doFrancyi. Grandowie hiszpańsi^ 
mając na czele Xięcia Montemar, podali d. 9 palb 
dziernika wspommonemu Xięciu następujący adres:

„Grandowie hiszpańscy, którzy d. 27 maja 
mieli zaszczyt wynurzyć W . X. Mości uczucia 
swoje, pełne uszanowania ku dostoyney Tw ojej 
osobie, i  szczere życzenia pomyślnego wypadku 
przedsięwzięcia, które N ajjaśniejszy Twóy btryy, 
imieniem Europy, męztwu 1 mądrości Twujey po
wierzył, dziś z radością składają ci powinszowanie 
prędkiego i szczęśliwie* ukończonego tego przed
sięwzięcia, oświadczając wdzięczność za niepcró
wnane* dobrodziejstwo, żeś prawego naszego Mo
narchę przywrócił do możności rządzenia wolnie 
i  mądrze. Ziściłeś W . X. Mość pierwsze życzenie 
nasze i wszystkich dobrych hiszpanów. Tobie 
winniśmy porządek, spokoyność i sprawiedliwość, 
te  nieoszacowane dobra. Sława z dopełnienia dzieł 
bohatyrskich umieści imię W . X. Mości w poczet 
najsław niejszych wojowników. Wspaniałomyślna 
F rancja , oświecona Europa, cała ludzkość, powin
ny Ci dziękować za znakomite nam wyświadczo
ne dobrodziejstwo. Imię i czyny W . X. Mości 
wspominane będą w ojczyźnie naszej od pokolenia 
do pokolenia, z niewygasłą nigdy i czułą wdzię
cznością, a chlubna odpowiedź W . X. Mości d j- 
na grandom hiszpańskim: Uczucia wasze są ta- 
jsie, jakich sie po wiernych i cnotliwych poddanych 
spodziewać mogłem, życzenia zaś moje są takież 
co W Panów, tkwić zawsze będzie w ich pamięci. 
Radość nasza, Xiąże Bohatyrze, zgadza się z Tw o
ją. Dla okazania W . X. Mości wdzięczności na
sze j, ofiarujemy Ci usługi nasze, a jeśliby Niebo 
powołało Cię do innych czynów, równie godnych. 
Twojego męztwa i talentów, żv£zymy Ci takiego 
Szczęścia, i ojczyźnie Tw ojej takiey sławy, jakie 
zjednałeś dla Hiszpanii i Francy i.46

W  Madrycie d. 9 października 182З roku/f

Hrabia Guilleminot major jenerałny, przesłał 
ministrowi w ojny następujący rap port z Mądry,  
tu pod d. 1 b. tn.; Donoszę J W . Panu, iż do
wódcy konstytucyjni w Estremadurze, oprócz Em~ 
pecinado, poddali się, i że brygadyer Laguna, wy
słany z rozkazem Króla Jmci Katolickiego, miał 
d. 29 października zająć twierdzę Badajoz. Sto
sownie do rozkazu Xiążęcia naczelnego wodza, 
marszałek polny Adhemar, ma w ejść jutro do tey 
twierdzy z 3ma batalionami 35go półku i kompa
nią artyleryi pieszej. Jenerał Fallin oddał 7 my 
półk dragonii pod rozporządzenie P. Adhemar, do
póki jazda konstytucyonistów, stojąca w okolicy 
Badajoz, nie będzie rozpuszczoną.4

Marszałek Moncey donosi w rapporcie z So~ 
ria pod d. 2 b. m., iż jenerał Mina zatwierdził 
kapitu lacją zaw artą między Hrabią Curial, Baro
nem Berge i jenerałem Rotten, dowódcą Barcellony, 
z jednej, a podpułkownikami Torre de Trasidrra i 
Galii, oraz reprezentantami miastaGironella i Elias, 
z drugiej strony. Dodaje, iż i ,on także podpisał 
tę  kapitulacją, i że kommissarze jenerała Miny 
w ja d ą  d. 5 b. m. do Tarragony i Hostalrich> k tó 
re .0 twierdze mają bydź oddane d. 5 i 6 b. m. 
Odlanie Barcellony nastąpi d. 4 b. m. Użyto 
wsjeikich środków do utrzym ania dobrego po
rządku.

Jenerał hiszpański Mandez Figo zostaje pod 
strtżą w zamku Ha przy Bordeaux. Gdy przy
był, wyrobił sobie pozwolenie, aby, niby to dla 
słalcści zdrowia, mógł pierwszą noc spać w mie
ście pod dozorem oficera żandarmów; lecz potem 
chciał tego częściej, i odmówiono mu.

Bawiący tu  kilka dni Xiąże Talleyrand miał 
wcz»ra wieczorem prywatne wysłuchanie u Króla 
Jmci.

H i s z p a n i i  a.
Madryt dnia 5o października 

(z Gazety Warszawskiey.)
D o n  Car los d'Annoy objął d. i 5 b. m , na

dany mu przez Króla Jmci urząd gubernatora 
wojskowego i cywilnego w Kadyxie. Zaraz potem 
wydał odezwę do mieszkańców, wystawując wszy
stkie klęski zrządzone przez rewolucją. Między 
innemi wyraża: „Jakaż to była wolność? oto, 
wolność gnębienia swoich bliźnich, rabowania i 
zabijania. Prawdziwa wolność wróci do nas pod 
panowaniem praw, i przy ojcowskich uczuciach 
Króla naszego. Posyła 00 mię do was , nie dla 
zem sty, lecz dla pocieszenia dobrych obywa
teli i dawania im opieki. Co się tycze bezbożnych 
(jeśli są tacy), niech drżą w pokątnych zgroma
dzeniach swoich 5 miecz sprawiedliwości potrafi 
ich wszędzie dosiągnąć.11

Odebrano z Kddyxu wiadomość o zwinięciu 
wszystkich korpusów7 woyska konstytucyjnego. 
Żołnierzom, równie jak urzędnikom rew olucyj
nym, zostawiono wybór miejsca na przyszły pobyt.

Brygada Xięcia Carigian, wynosząca 700 lu
dzi piechoty i 75.1 jazdy, uda się za Królem z Se. 
willi do Madrytu. D yw izja jenerała Latour, zło
żona z 1600 piechoty 1 700 jazdy, towarzyszy Mo
narsze z Sewilli do Carolina, blisko 4o mil. W szy
stkie inne korpusy otrzymały rozkaz powrotu.

W  Kadyxie i na wyspie Leon , stotą dwie 
brygady francuskie na osadzie: jedną dowodzi mar
szałek polny Ordonneau, a drugą marszałek polny 
d’Hauttfeuille Naczelne zaś dowództwo ma jenerał 
porucznik Hrabia Bourmont.

Woysko francuzkie, mające stać w Hiszpa- 
nii, składa się z 20 pół ko w piechoty, 6 pólkoW 
lekkiej jazdy , i 4 bateryy a r t y l l e r y i w r a z  ze 
szwajcarami gwardyi królewskiey. Na osady prze
znaczono: Madryt, Badajoz, Korunnę, Santonę,St. 
Sebastian i Pampelunq.

Monarcha oddalił od dworu swego wdowę 
Astorgas,-Hrabinę Moi, i P in ią Hubtanes, a H ra
biemu Fuentes, który się z aktorką ożenił, kazał 
odebrać klucz szambelański.

K apitulacja Barcellony zawarta została dnia 
28 b. m., a d. 3i b. ra. zrań a, woysko królewskie 
zajm ie tę  ważną twierdzę. Batalion iggo półku



piechoty lin iow ej, i kompania arty llery t, znaydu- 
ją się już od d, 29 b. m. w  warowni Piau.
* jD/iła 1 listopada. X iażę Angoulem e 'przybył 
ta wczora w  tow arzystw ie Xięcia Carignan, z od
dalałem 5o ludzi dragonii gwardyi i żandarmów. 
Zabawi do d. 4 i b. m., a  potem uda się napow rót 
do Francy i.

Monarcha nasz w ydał d. 26 października w 
Kordowie, następujące postanowienie : „ Serce mo
je, skłonne zawsze do miłości ku tym , którzy mieli 
szczęście urodzić się w obrębie krajów moich, chcia
łoby chętnie zapomnieć wszystkich czynów , kto- 

! rc osobę moje i tron obraziły. Nie odpowiadałoby 
! atoli słuszności, tem i uczuciami, przyjem nem i K ró 

lewskiemu umysłowi memu, zaciemiać blask spra
wiedliwości , która powinna bydź pierwszą cnotą 
tych, których niezgłębione w yroki O patrzności po
stawiły na czele narodów. Sprawiedliwość i za- 
dosyć uczynienie, należne dostoynym  Monarchom, 
którzy się dla utrzym ania tronow  połączyli, w y
magają; abym dał niew ątpliw e dowody miłości mo* 
jey i Królewskiego mojego szacunku tym  w szyst
kim, którzy mi niezm ienną wierność okazali. Z  te 
go powodu chcę i rozkazuję, aby do wszystkich u- 
rzędów, poleceń, dosto jnośc i, oraz wszelkich mia
no wań i wyższych stopni, podawano mi takie ty l
ko osoby, k tó rych  wierność i przyw iązanie do o- 

f soby mojey, oraz praw  moich m onarchicznych, są 
dostatecznie znane, a przy jednakowych zasługach, 
aby miano szczególniejszy wzgląd na tych, którzy 
pełniąc wiernie obowiązki swoje, naywięcey ucier- 

j  pieli. " W yraźną atoli jest moją wolą, aby osoby 
te posiadały potrzebną zdatność do nadanych im 

i urzędów."
Królestwo Icbmosć z całą rodziną swoją, od

prawili d. 25 października wieczorem wspaniały 
wjazd do Kordowy. W oysko francuzkie i hiszpań
skie stało w  szeregach. P rzy  rogalkaćh wsiedli K ró
lestwo Jchmość na wóz tryum falny, który  ochotnicy 
bogato przybrani, ciągnęli do pałacu biskupiego, 
gdzie Królestwo Ich mość zostali przyjęci od p ier
wszego sekretarza stanu, posła francuzkiego, jene-. 
ralnego kapitana K astylii i t . d.

Dnia 28 z. m. przybył ttt Jenerał porucznik 
H rabia Pozzo di Bor go.

M a d ry t dnia  1 listopada.
(* Gazety W  ar szawskie y).

Sprawa Kiego  zwabiła d. 27 b. m; mnóstwo 
słuchaczów do sali sądowey. Była to sessya, zw a
na Kisła, na które у kończy się postępowanie k ry 
minalne. Lubo Kiego mógł bydź obecnym, oświad
czył jednak, i i  nie stanie, a prezes kazał przeczytać 
wszystkie akta, tyczące się spraw y. W idać z nich, 
iii mimo niezliczonych zbrodni, popełnionych w ży
ciu polityeznem Kiego, Kejencya wyrokiem swo
im z dnia 2 października postanow iła, aby ty l
ko był sądzonym, jako deputowany stanów, k tó
ry na sess/i d. 11 czerw ca głosował za wywiezie
niem Króla do K a d y x u , a gdy się M onarcha 
w zbran ia ł, za odebraniem mu rządu, co naczelnicy 
tego demagogicznego zgromadzenia na ówczas u- 
chwalili. Po skończonem p rze jrzen iu  aktów , i prze
czytaniu oskarżenia przez prokuratora królewskie
go, zabrał głos obrońca K ie g o , przydany mu ex  
offićio; żaden bowiem adwokat niechciał się podjąć 
dobrowolnie obrony jego. TJsiłoyyał jeśli nie zupeł
ne uniewinnić k lienta swego, tb p rzy n a jm n ie j
polityczne jego występki w ystaw ić zasługującemi 
na m niejszą karę. Zaprzeczył właściwości sądu, i 
tw ierdził, iż pomimo wzmiankowanego w yroku Re- 
jencyi i dwóch postanowień Królewskich, Riego  
winien bydź sądzony przez kommissyą w ojskow ą. 
Co się tycze głównego punktu  oskarżenia , starał 
iię adwokat dowieść, iż Kiego na sessyi d. 11 czerw 
ca postąpił według przysięgi swojey i przepisów 
jako deputowany, a nakoniec zdawał się chcieć bro
nić niebezpiecznej zasady władzy ludu. P rzyto
czone takie zdanie wzbudziły gniew w całem zgro
madzeniu, k tó ry  ty lko obecność sędziów pohamo
wać zdołała. Gdy jeneralny prokurator zabrał głos 
po obrońcy Kiego , zbijając tw ierdzenia jego i wy- 
Btawująo obraz wszystkich politycznych zbrodni 
tego buntow nika, g n ie ij długo w strzym any okazał

się jednomyślnym w sali okrzykiem: Niech zg in is  
p od ły  zdrayca Kiego! Prezes przyw rócił spokoy* 
ność i zakończył sessyą.

Przychylił się M onarcha do prośby M argrabiego 
Torricella , k tó ry  słabością zdrow ia wym ówił się 
od przyjęcia urzędu posła przy  dworze perskim. 
Dma 26 października rodzina Królew ska była W  
Kordowie na Te Deum , a wieczorem na walce by
ków. M onarcha przybędzie d. 11 b. m. do Aran~ 
ju e z , a  d. i 4 b. m. (jak słychać) każe ogłosić po
wszechną amnestyą.

D nia  4. W czora dano na tea trze  dworskim  
tu te jszy m  widowisko dla X ięcia Angoulemet i bilety 
do w ejścia oddano pod rozporządzenie jego. G raho 
dwie sztuki, tłum aczone z języka francuzkiego. Za
kończyła allegoryczna scena, w  k tórey  widziano H i
szpanią, okutą w kajdany  przez złego ducha, a o- 
swobodaoną przez F ra n c ją . X iążę Angouleme  dziś 
ztąd wyjedzie.

Monarcha wydał d. 29 października w  A Idea 
del R io  następujące postanowienie; ,.D la  przeszko
dzenia, aby interessów krajow ych niepowierzono 
ludziom, którzy by mogli nadużywać urzędu sw e
go, przyjęła Rejencya system at czyszczenia. Dziś 
jednak,gdy okoliczności nie są takie, jakie były w ten
czas, kiedy środek ten  uznano za potrzebny, i gdy, 
przedm iot ten, ważny może mieć w pływ  na szczę
ście lub nieszczęście w iernych moich poddanych, 
zaleciłem : aby wszelkie jakiekolwiek czyszczenie 
póty u sta ło , póki źa pow rotem  do stolicy m o je j 
nie wydam stosownego postanowienia.16

Od granic hiszpańskich dnia  5 listopada.
{z teyze gazety).

Tw ierdza T a rifa , przy  ciaśninie m orsk iej g u  
braltarskiey, kapitulowała; osadę posłano do Moront 
gdzie m a czekać dalszego rozkazu. Spodziewać się 
m ożna» iż tw ierdza Alicantef w krótce się także 
podda.

Korpusy woyska francuzkiego w  A ndaluzji, 
powracać będą siedmią kolumnami do o jczyzny  
swojey.

{z Cons.lmp.) D. 25 paźdz. w ydał M ina  następu
jącą odezwę: „  M ieszkańcy Barcellony! N iektórzy 
obłąkani ludzie, k tó rych  wypadało koniecznie zo 
staw ić w nieczynności, chcieli onegday za w ich rzyć  
publiczną spokoyność, za pomocą takich środkow, 
k tóre nigdy na dobre wyyść nie mogą; ufny atoli 
mojey przezorności i stałości, równie jak przekona
ny, o ich bezsilności, nie zważałem wcale na n ich , 
aź do dnia w czorajszego, gdzie surowsze środki 
ostrożności, do których sprawiedliwość upoważnia
ła  przedsięwziętemi być musiały. M ieszkańcy B a r - 
cellony! Zaspakaja m ię wasze postępow anie, i  z 
tego samego powodu, pochlebiam sobie, iż mi u- 
facie. Okoliczności czasu tego są rodzaju, że naw et 
naybardziej ograniczony rozum, ocenić je jest w  
stanie; te , i dobrze zrozum iany interes o jczyzny, 
będą zasadą postępowania mego. W dzięczność mo
ja dla mieszkańców tego pięknego miasta, przepi
sze m i środki, których będę um iał użyć, chociażby 
z  własnem naw et zapomnieniem. W szakże w szy
stko jest znikomem, prócz czynów, kierowanych 
roztropnością, k tóra mi służyć będzie za praw idło 
do ostatniego kresu istnienia mego. Spokoyność, 
zgoda i zaufanie władzom przełożonym; tego żą
dam i zawsze żądać będę. Sądźcie po tem  , czyli 
W obecnem przesileniu, wasz spółobywatel i  was» 
jenerał, przestał na chwilę dopełniać sw ych n a j 
świętszych obowiązków. W  Barcellonie dnia 2S 
października і 8з5 roku. Espoz у  M ina.

Odezwa ta  okazuje widocznie zam iary tego 
rew olucjonisty . Inne wiadomości donoszą, 'Л je
nerał M ina  kazał aresztow ać szefa sztabu główne* 
go Albo, zapalczywego rew olucjon istę , k tó ry  pod
burzał lud i milioye. (z G. W .)

P  O R  T  U G A L i i  
Lisbona dnia  20 października .
(z Gazety W arszawskie?.)

Gazeta dworska tu te jsz a  zaw iera następują
cy artykuł; „ Zuchwalstwo źle m yślących wzm o
gło się nareszcie do najw yższego stopnia; gaiejtg 
Z niesłychaną bezczelnością, zmyślaj» baśnie, i raz-



siewają je między łatw ow iernych, którzy z trw ogą
S f f l k  przepowiadania sm utnych wypadków. 
Z aoedld i Se  tak  dalece w swem hamebnem rze- 

U  kłam stw am i swem, oho,eh podać w po- 
ЛІѵгіепіе wierność iSgo pólku, który  modno przy- 
M azany  jest do spraw y Króla, i swem jedti^stay- 

І  i dobrem sprawowaniem zjednał sobie pocW a- 
fe TnfaJta Don llicha la , w wydanym osobnym roz-lę  lnianL Мятѵ nadzieje* iż władze potrą-
fiaaZodkryećnnspraWców i rozgłosicie» tych  wieści, 
»eą że takowe mogłyby zaburzyć spokoynosc, ktorey 
tak  szczęśliwie używamy-1*

A n g l i a - 
L ondyn  dnia  5 listopada.

(z. Gazety W arszaw skiey .) 
т»Лиа 7 tuteyszych gazet czyni zarzut Admv 

rałow i Faldes, iż pewny anglik w czasie oblężenia 
К аТухи  podał mu plan popm c.a, a może, i zni
szczenia floty francuzkiey, tak  prosty izby go dzie- 
szczenią и  у a on lan ten odesłał pod długie
rÓ ltrz iln ienm w y dzialum ży nie rów . Gdy nakonieo
w ydział przyjął ów plan, udał się znowu anglik do
r lld e s a  4 nalegał; aby go następney nocy lisku- Ѵ аШ еіа .і ё > y J deS odpowiedział, lz m ew ie, 
tecznić kaza , ten  ma bydź uskuteczmo-
iak V, PJ id n a to  anglik: ja  sam go uskutecznię, kaź m i

Dowiedział Faldes: N ie  m am y rnaytkow. Na to 
powieazi T  wreszcie m e potrzeba m ayt-

kogokolwiek, kto umie robić 
k -) J J  W tedy  ̂Faldes rzekł z gniewem: Mości 
Р а п іе ’піе m am y Ш п е г  potęgi morskiey. W  Pan  
-  . I  n tern- A nglicy  zupełnie ją  zniszczyli p rzy  
Ttm falgar  P o sfed fan g &  do m inistra Calatraoa- 
k tó ry  s l  rozśmiał, i wym awiając Valdesa  rzekł: 
Z o sta ł on raniony p rzy  Ira fa lg a r , jeszcze m e do- 
byto mu kuli, i dla tego z boleścią patrzy  nakaz-  
/eg o  Z e l ik a -  Oświadczył potem, iz bez zezwolą- 

г w tev mierze stanow ić me mo- 
że1 Lord N ugent, br-miąc F aldesa , przyjaciela 
s w e g i Ód zarzutu z jłrady , nie zaprzecza jednak
przytoczonego d /p o to b tw a  Pana A’Court,
przybÓ dnfa 3 b. m. do wydziału m teressow  
p rzy oy n r7vwiózł listy z wiadomością, iż
& 6б Г Ж « / Х Е г і . . ,  .а к Ы , w
“ , ” X  Anglia •  r ,« > m  k n n .ly tu m n y n ,,  
w zaledem ” wynagrodzenia poddanym angielskim 
sTÓf y jaka ponieśli od korsaffców hiszpańskich. 

Konsul nasz w K adyxie  donosi o uchyleniu

6ą Z?óżnyWc h t ź ę acki kraju n L e g c  odbieramy srnut-

8 Czytamy w jedney z tuteyszych gazet, iz u- 
zbrajanie nasze morskie nie mogą wzbudzać oba
w y bhskiey woyny. W siadanie atol, woyska na
okręty  idzie z pośpiechem. , .

9 L isty  z wyspy D em erary  pod d. i 7 wrzesma 
donoszą o przyw róceniu tam  zupełney spokoyno- 
Sci Stracono 25 zbuntowanych m urzynów, a in 
nych  blisko 2oo uwięzionych, jeszcze me osądzono. 
Dwóch atoli hersztów  me schwytano.

W czora wniesiono na giełdzie tuteyszey po
życzkę біо.ооо funtów szterlingow dla kawalerów 
m altańskich z prow izyą po 5 od sta, i  zabezpie-

czeniem na teraźn iejszych  i przyszłych dochodach 
i dobrach tego zakonu, mianowicie we F rancji, 
k tórych wartość wynosi 29 milionów' franków, 
a które w krótce rzeczony zakon obeymie. Oprócz 
znacznych zaległości, zakon ten  m a mieć roczne
go dochodu 5 miliony 790,760 franków, a 4,000 za
pisanych teraz kawalerów złoży przyjęcie 
summę 12 milionów franków. Nie ma ten  zakon 
żadnych długów , a teraźn ie jsza  pożyczka będzie 
oddana we 20 latach.

D nia  7. Dwie fregaty  nasze odebrały także 
jrozkaz, aby się przysposobiły do żeglugi; jedna mą 
płynąć do południowcy Am eryki, a druga do za
chodnich Indyy. T rży  inne fregaty  mają również
bydź w gotowość ido użycia, jeśli wypadnie potrzeba. 

T u te jsz a  gazeta m inisteryalna Goniec pisze,
iż kilka okrętów  franouzkich na morzu am erykan 
śkiem przyłączy się do w ypraw y hiszpańskiej do Li*, 
m a , i że zapewniono niejakie korzyści handlowi 
francuzkiem u w Puba- i Puertoricco.

Podczas o sta tn ie j burzy na m orzu zatonęło 
i 4o okrętów.

Jedno z pism tu te jszy ch  zawiera list, w  k tó 
rym  jest wzm ianka o w iejskim  ludzie hiszpańskim, 
i z którego poznać można, jak mało przyw iąza
ny był do konstytucvi. Pisany on jest przez czło
wieka, k tóry  całą Hiszpanią objechał. Zw iedzi
łem (wyraża) wiele krajów, i nigdzie nie w idzia
łem chłopa lepiey ubranego, wolniejszego i kori- 
tęntnieyszego, jak w  Hiszpanii przed rew o luc ją . 
K o n sty tu c ja  była śm iertelnym  ciosem dla tego l u « 
du niezsrającego świata. Pleban, Alkad i Patron-, 
stanowili jedyną po wsiach władzę; policyi nigdzie 
nie było śladu, i chłop wolny od wszelkiego p rzy 
musu, słuchał tylko patryarchalney powagi pleba
na i sędziego, nieznając żadnego ucisku a rystokra- 
eyi. Niezliczone klasztory u trzym yw ały  tysiące 
ubogich i włóczęgów. Zgoła H iszpania była w e
w n ą trz  tcokracką dem okracją z Królem, którego 
Berło rozciągało się jednak ty lko do m ia s t/6

Um arły Lord Brydgewater zapisał 6000 fu n 
tów  szterlingow rocznie, na obmyślenie roboty dl a 
ubogich w parafiach Achbridge i Bertfortshire.

W  południowych krajach północnej A m ery
ki grassuje znowu żółta gorączka. W  Natch,e.z, 
mieście stołecznem prow incji M issisippi, wszyscy 
praw ie mieszkańcy na chorobę tę  poumierali.

T  V R c y  A.
Od granic tureckich dnia  25 październ ika .

(2 Gazety W arszawski eyi) ‘ 
jednogłośna wiadomość o rychłem  przybyciń 

nowego posła pewnego wielkiego m ocarstw a, oran 
u zn an e j teraz przez F o rtę  wolney żegludze na czar
ne m morzu, sprawiła przyjemne wrażenie na chrzci- 
ścianach, w  Stambule mieszkających, gdyż upatrują 
w  tych  wypadkach odżycie handlu, k tó ry  dotąd u- 
padł zupełnie. Z resztą panuje w tey  stolicy n ieprzer
wana spokoyność, a nadchodzące z placu woyny w ia
domości, lubo dla P orty  niepomyślne., nie czynią 
żadnego wrażenia, gdyż powszechna uwaga zw ró
coną była na szczęśliwie przyprowadzone do skut
ku ułatw ienia nieporozumień.

b is t  z Ipsary pod d. 22 września donosi, iż ustały 
nieporozumienia m iędzy Ipsariotam i a Idryyczyka- 
n ii.4o okrętow wojennych wypłynęło z portu ipsary 
z 6ciu statkam i palnemi, dla uderzenia na fló ttę  
turecką: losięć innych okrętów  ma się jeszcze do 
nich przyłączyć.

Prenumerata na Gazetę Kury era Litewskiego na rok następu
ją c y  przyjm uje się w Wilnie w Expedycyi Gazetney Głównego 
Pocztamtu Litewskiego iw  Redakcji teyze Gazety; a w innych mia
stach we wszystkich Kantorach i Expedycyach Pocztowych. Cena 

w y  czar n a :  z przesyłaniem pocztą: rocznie rub. 14, półrocznie j;  bez 
oczty rocznie rub. 9, półrocznie rub. 4 k. 5o, 1 kwartałami r. 2 k. 25.
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DODATEK. DO GAZETYICURYERA UTEWSKIEGO N. 1%
W ilno  dnia  1 9 Listopada v. s. 1 8 2 З  Roku.

' P o p r a d .
i . 'Ód Litew sko-W ileńskiego Gu&errtialnego

Rządu ogłasza się, iż ца dostaw ę' dla wcysk kwa- 
terujących w mieście W linie świec łojowych, bę- 

~dą odbywać się w W ileńsk ie j Skarbowey Łbie 
ta r g i ; a zatem  życzący do nici isleżeć zechcą 
przybywać z praw nem i i dośtatecznem i k a u c ja 
mi na term iny: pierWszy 3, drugi 5, a trzeci ю  
następującego decembra, do Izby Skarbowey, gdzie 
objawiono będzie i o roczne j potrzebie sv iec. Unia 
i 3 ńowem bre 182З r .  Assesor Nowicki.

Sekretarz i Kaw aler iileysc.

Aren&oivna dzieriaw a.
1 .Ód L itew sko-W ileńsk iego  Guherńialne*gd 

R ząd a  ogłoszą się , iź na w zięcie w aren d o - 
wrią dzierżąW ę w m ieście W iln ie  poboru  b ram - 
nego, b rukow ego  z gnojow ym  z rybnego ry n 
ku , będą  o d b y w ać  Się W W ile ń sk ie j Skarbo
w ey Izb ie  ta rg i; a  za tśm  życzący do nich na
leżeć, zechcą p rzybyw ać z pew nem i i d o s ta 
tecznemu k a u c ja m i na te rm in y : p ierw szy  10, 
drugi i 3 a trz e c i 17 następującego decem bra 
do Izby  S k a rb o w e y , gdzie objaw ione będą l 
k o n d y c je  targów . D n ia  i5 gbra  182З r.

Assesor i K a w a le r  N ow icki,
S ek re taaz  K leyst,

O  Z b i e g  'a c h .

Od Litew sko - W ileńskiego Gńbernialuego 
Rządu ogłasza s ię , i i  w zięty w tuteyszey gu- 
bernii w wileńskim powiecie bez paszportu P iotr 
Iwanow Jaroszewski, powiadający na ехагоіпіе, 
że od urodzę di a ma lat 2 fi. rodem z Państw a Au
striack i e-go. zkąd w $812 гокц dostawszy się ja
koby w podwodmkaóii w granice Rossyi, przeby- 
w af po różnych mieyst acb mby zajm ując się służ
bą, , dla mebkazania do potwierdzenia tego  n a j 
m niejszych dowcdow ; na mocy Ukazu Rzą
dzącego Senatu pod dma 2g augusta 1807 ro
ku i podług rezołucyi Rządu pod dniem sfe ju- 
nii і Ві З wydane у , uznany włóczęgą , i Da mo
cy 10 paragrafu Najwyższego Jego C esarskiej Mo
ści rozkazu, pod d. 2З februaryi 182З r. danego 
Rządzącemu Senatowi; dla odprawiania do Syberyi 
na posielenie odesłany d. 7 julii і8гЗ r., podług urzą
dzenia w  ustaw ie o zsyłko wy ch. do Tobolskiego 
Prykasu zsjlkowytch; o czćm zgodnie z 12, 13, i4 i  
i 5 punktem  tegoż N ajw yższego Ukazu.u wiadairnają 
się właściciel tego w łóczęgi, albo gromada, do k tó 
r e j  tsn należy. Przym ioty pomietiionego włóczęgi: 
wzrostu 2 arsz, 4 wiersz. , tw arzy pcdiugowaley 
czy ste j? włosow na głowie ciemno tusycb; na bro
dzie i wąsach rusych, oczu błękitnych, nosa m ier
nego.

Od tegoż Rządu ogłasza się, iż w zięty w gro
dzieńskiej gubermi w mieście Brześć iii bez pa
szportu Jan M ichała syn M urawski, powiadający 
na ехашіше , źe cd urodzenia, ma łat s5, rodem 
ż wileńskiey gubernii, z powiatowego m iasta W ił 
komierza, jakowe opowiadanie za wypraw ką oka
zało się niespraWiedliwem, i on na odmianę teąo 
dodał, źe wałęsał się po różnych m iejscach ; dla 
ni pokazania do potwierdzenia tego n ay m c i e j  s zy ch 
dowódow; na mocy Ukazu Rządzącego Senatu 
pod dniem augusta 1807 ro k u ; podług re 
zolucji Rządu pod dniem 20 junii 182З roku 
W ydanej, uznany w łóczęgą, i na mocy ю  pa
ragrafu N ajw yższego Jego C esarskiej Mości roz
kazu, pod d, 2З februaryi 182З r. danego R z ą d z y  
cemii Senatowi; dla odprawienia do Syberyi na p ci
si cienie odesłany dnia 7 ju lii: podług urządze
ni» w ustaw ie o zsytkowych, do Tobolskiego 
Prykazu zsyłko w ję li; o czem zgodnie ж 12, гЗ, i4 
i i 5 punktem  tegoż N ajw yższego Ukazu uwiada-

m?5 ją się właściciel tego włóczęgi,- albo gromada, 
de k tó re j  on należy. Przym ioty pomiecionego wło- 
częgi: wzrostu 2 arsz. 6 wiersz. , tw arzy  b iałe j 
podbgow atey nieco p s tre j, włosow na głowie i wą- 
sanh św iatłorusyoh, brodę go li, oczu ciemnosza- 
rycb, nosa miernego, szczupłego, nś szczęce pra*- 
wey jedna, a na lew ey dwie brodawki, obrosłe w ło
sami. Dnia o gbra 1823 roku.

Assesor i K aw aler Nowicki.
Sekretarz  i Kawaler Kleyst.

■ Ob  w l e s z c z  e n i. e.
ь  ^an O lechnow icz P rezy d en t Zibm ski 

U pitski, Ignacy Ł opaciński Sędzia Z iem . Bras.; 
M a c ie j Paszkiew icz P isarz  Z iem ski U pitski, Jan  
W  ery ha  P rezy d en t G rodzk i T eiszew sk i, A nió^ 
ni Pom arnacki Sędzia G rodzki W ileńsk i, i F ra n 
ciszek W iszn iew sk i Sędzia G rodzki K ow ieńsk i 
ofnay mil jem y tym  naszym  urzędow ym  o b 
wieszczanym listem ; iż na sk u tek  w yroku  re m -  
m issyynego Sądu Gł. L it. W ileń . sgo D e p a r
tam en tu , Sąd E xdyw izorsk i w  dobrach  Ja n u -  
szew ie w Pow iecie W iłkom iersk im  położonych^ 
dla u sa tysfakcjonow an ia  k redy to row  W W . S ie
sickich stanow iącego, a po odym  nastały  ch S ą 
du E xdyw izorskiego rezolucy^ow, a oraz ukazu; 
Sądu Gł. w roku te ra ź n ie jsz y m  gbra 5 dn ia  
za N. 2. i 45 nastałego, o sta teczny  zjazd za ob
w ieszczeniem  zalecającego, że za n iedziel cz te 
ry  od d a ty  n in ie jszego  obw ieszczenia dia ro zb io 
ru  oczew iście dz ie ła  E xdyw izy i jako pó u ła -  
tw ien iu  kw estyow  akcessory inych , do dóbr J a -  
im szew a w  kom plecie p raw nym  zjedziem y. 6 «  
bie strony  tak  kredy to ro w  jako też  i ma ssę z a - 
wiad.amTiamy, i^aby ze w szelką gotow ością s t a 
w ali pod rygorem  praw nym  obow iązujem y.

R oku 182З m ca gbra  8 dnia w oźny n iźey  
podpisany św iadczę, iź tę  kopią obw ieszczenia 
zgodną z au ten tyk iem  w  im ien iu  Jana  O lechno- 
w fęz^P rezy d en ta  Z iem skiego U pitskiego, Ig n a 
cego Ł opaem skiego Sędziego Z iem skiego B ra -  
Sławskiego, M acieja Paszkiew icza P isa rz a  Ziem. 
Upitskiego* Jana  W ery h ę  P rezy d en ta  G rodz. 
Telszew skiego, A ntoniego P ohiarńack iego  Sę
dziego Grodzi; i eg* W ileńskiego  i F ran c iszk a  
W iszniew skiego  Sędziego G rodzkiego K o w ień 
skiego, a p rze z iin s ta h c ią  JW . Ignacego D ow - 
m ont L iesickiego Podkom orzego P tu  W iłk o -  
k iersk iego  w yniesionego, dla w iadom ości W  W . 
k red y to ro w  jako  to: Józefa B ronisza Sędziego 
G ranicznego W ilkom ie*-.,. JóaSefa L u tom skiego  
Sędziego G ranicznego W ileńskiego , Józefa K o- 
zakow skiego jP rez jden ta  Sądu G ranicz. P tu  
W iłk o m ie rsk ie g o , F ranciszka  K lim ow icza  b. 
Sędz. G ran icz. P tu  W iikom ier., Jana  R u k u w i-  
cza Е х ак іо га  P tu  W ileńskiego, Z yg m u n ta  K o n - 
tu w ta  Sędz. G rodz. W iłk o m ier., Józefa R ą c z e 
go, Adam a K reg era  O byw ate la  R yskiego, A n
toniego Z arem by K om orn ika  P tu  W iłk o m ie r . 
M atusew icza Sędz. G ran icznego  P tu  T rock iego  
i dalszych w szystk ich  p re ten so ro w  stosunk i 
swe do m a n y  S iesickich ścielących, n iem ńiey  
też  dla wiadomości d eb ito fo w  do massy z a w i-  
m ających , JW  W . i W f f .  F e rdynanda  K ą try -  
m a Koli. S ow ietn ike , K aro la  B ienieckiego 
D ziedzica Biguszek, Szendera  Jank ie low icza  O -  
by w s te la  M iasta W iln a , Jan a  D nrasew icza  b



Sedz. G ran icznego  W iłkom iersk ieg< \ F rancisz
ka Tazdow^kiegp Sędziego Telszew skiego G r a 
nicznego, M ichała Żylińskiego, Ju sty n a  R e n ta  
A dw okata  S nb je ll W iłkom tersk ich , S ta r. B e r
k i i M ichela L eybow iczow  m ieszkańców  w m ia
steczku O m k sz ta c h , E liasza  G ierszonow ieża 
m ieszkańca m iasteczka K ow arska , sukcessorów  
żyda G ordona, L eopolda Pom arnaek iego^L eo- 
na  И оррепа, P ie tr a  Pośpicszyńskśego, Jana  M ay-, 
ław skiego i  dalszych pozw em  edyktąlnym  obję
ty ch  D eb ito ro w  w G azecie K ury tśra  L itew sk ie- 
go dla trzy k ro tn eg o  zaaw izo w m ia  um ieściłem , 
i o te rm in ie  zjazdu fca niedziel 4 ry od daty  ni- 
nieyszego obw ieszczenia zaW iadómtłem . ,

Ju sty n  R usiłow icz W oź fi у P tu  W iłkom ier^ 
T ak o w e obw ieszczenie dozw ala się d ru k o 

w ać. Ignacy Ł opacińsk i Sędzia Ziem ski B ra- 
sław ski Exdyw izor.i

Sąd Exdyw iżorski.
Z a tth p rzy b y c iem  D e p u ta ta  D uchow nego 

ile  m ógł Sąd E kdyw izorsk i w  term in im e *5 
$bva ro k u  idącego ogłosić d ek re tu  w zbiegu 
ire d y to ro w  do m ają tku  M ćdeksz w Pcie ko- 
ftrień. położonego a  p rzez  sukcessorow  ze
szłego Ignacego  L ugay ły  Szam . oddanego pod 
^ d y w i z j ą ,  p o w tó rn ą  więc rekw kycyĄ  do K on- 
iy stor za D uchow nego  D yecezyi Zm udz. p rz e 
s ł a ł ,  i w strzym aw szy  to ogłoszenie d e k re tu , 
iop io ro  raz  czw arty  po $кои m um kow sm u się 
ł D ep u ta tem  D uchow nym  W JX . Bouaw ent^i- 
•ą Michniew iczem  Plebanem  C zekiskim  Adm i
n istra to rem  p lebanii w ilk& k iey , oznacza db 
R oszenia w  s p ra n ie  k red y tu ro w  do zesłego 
ńugay ły  S tan i. funduszu  i m ajątku  ziem nego 
Vledeksż w p ic ie  K o  w ,tm, oołpzońegp-, czy- 
P a c y th  Sąd E xdyw izorsk i d ^ e ń  pierw szy 
xbva roku  idącego, aby w ięc *  tym  dam  I.ie- 
ly to ro w ie  zbieg mający dd m assy i futiduszu 
po L bgayłów bkiego  dla p rzesłuchan ia  dek rę tu
staw ali przeznacza. ■ '

Adam  K ozakow ski P re ze s  Sądu /n e m . 
Łow ień. A ntoni t io m e y k o  Sędzia Z iem . K o- 
P ieński E x ,!yw . W in cen ty  M bfcckbw icz P tu  
ło w ie ń . Ех'і'уѵѵ. M ire m  S w trsk i R eg en t d e - 
u e t .  Subselow  E o w ie ń .

♦—--- ;-------f

i .  M a m  honor donieść Szanow nej P u 
bliczności że dopiero m ieszkam  w  domie 
TP Germana ma rogu  idąc pod Ostrą  
bramę pod  N  *2.. L o ffle r  D entysta.

IjC sousigne a Phonneur. d  avcrtii le 
rcspeclublc Public, qu4 l loge appresent 
dans la m aison de M. German A .  12 
au Secondy rue O stra B ram a .

W iłem  spełnić się pow inna, na w ; atkich s tro - 
nach  in n a tu ra , a m ają tku  ruchom ego na W . 
R om anow iczu  na regestrze  uznana, in Wen tacy a 
w szelkiego m ajątku  przeznaczona, adrn in istra- 
cya ustanow iona, pom iar ziem nego ń iają tku  Lo- 
znik w  pow iecie W  tleń sytuow anego z w y
znaczeniem  gedm dłrow  destynow any, i dalsze 
p ierw szem u stopniow i w łaściw e postanow ienia 
z w olnym  adcytów fim em  m assow ych debitorow  
są determ inow ane, a do oczew istey  rozp raw y  
te rm in  dnia i 5 jan u ary i ro k u  1894 jest ozna
czony. Zęby w ięc k redy torow ie  i p retenso ro - 
w ie, stósńnki lńieć mogący, o zaszłym  w yroku 
i powihiiości eńego w ypełn ien ia  W iadomemi 
byli, a  do ilastępney oczew istey ro zp raw y  sub 
am issione rą i łączyli się, zaś debifcorowie, ze 
chociażby w ich niestannóści oczew isty  nastą 
p i d ek re t, zatym  niedogodnoście przydarzyć 
się m ogące w tasney w inie przypisać będą po
w inn i, ostrzeżonerni zosta li, p rzez  n inieyszą 
trz y k ro tn ą  do G aze t K u ry e ra  L ite  W. podającą 
się aw izacyą w szystk ich  do statm ości w zyv u.

C en a  p r o d u k tó w  n a  r y n k a c h  
w ile ń s k ic h .

N ie p o ło ż o n e  l ic z b y  z n a c z ą , 
że  ty c h  p r o d u k tó w  n ie  

b y ło .

Os fb
5 r- 
8: * 
Н Йррѵ-..
• г> D

e•4
£

hdкa-
>d
Sд*

4
«**

3. Za rem issą Sądu G łów nego L itew sko- 
W ileń  9go Departam entu, w Sądzie Ziem skim  
P tu  W ileń . odchodziła sp raw a konkursow a 
m iedzy w ierzycielam i W  G asp ra  R om anow r- 
c ia  b Assesora Sądu G łów . L itt. W den. 2go 
D e p a rta m e n tu , w  k ló rey  jaka w  F ^ W szy ™  
„ A w v  zadsnow aniu  p rzez  d e k re t 1.820 febra 
3 d. ustanow iony, kop ia  spraw  i  k, m porta- 
cya dokum entów  do K an ce lla ry i a k to w e j Z iem .
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Z y ta  suchego - - -  -
—. surowego - -  -

Pszenicy ozirney - - - 
------- jarcy

Jęczmienia - -  - - - 
Owsa - - - - - - - -
G ry%ki - - - - - - -
Grochu - - - - - -
Bobu - - - - - - -
S iem ien ia  ln ian eg o  -  - -

. —- konopnego  -  -
K rup ję c z m ie n n y ch  - -

— owsianych -. - •
— gryczanych - - •

Łoju wolowego surowego
__   —  to p io n eg o

M iodu p rzaśii. z w osk iem  
W o sk u  top io n eg o  n ieb ielon . 
Ś w iec  w o sk o w y ch  białych 

__ -  - -■ ż ó łty ch
__ łojowych przy woźny eh
__     —. tu  ro b io n y  c l

W łókna towarnago* lnu 
__ _  — Z r  pieńki

Siana muroźnego * - - -
— błotnego - - - -

Fa$ka masła 6 garćowa. - 
Soli kuchen .Becz. gar. lit. 48 
Piw a krajów, becz. 4o garc.

— dubeltowego - 
tastw a po parze indy koi
_  _  -  — kur -
— -  — — gęsi -
__ __ __ —  k ac z e k

Chleba rAzowego funt i 
. pytlowego przedni 

Mięsa funt i - - - - 
W ódki garniec i  - - -
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